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wyborów do łódzkiej Rady miejskiej, od­
dający na 75 mandatów - 24 w ręce Chje­
ny, 20- N.P.R., zaś tylko 9- P.P.S., przy­
jęty został przez całą prasę nacjonalistyczno 
reakcyjną oznakami bardzo głośnej, choć 
może trochę przedwczesnej i zawodnej ra­
dości: Poprzez tasiemce dzwoniących "zwy­
cięstwem" artykułów przeziera jednocześnie 
perskie oko "Chjeny" w stronę N. P. R u 
wraz z. niekłampnem zadowoJ~niem, że ten 
pupilek endecki zdystansował znlenawidzo-

przy pomocy pałek i noży, a otrzymamy 
wierny i dokładny obraz pola walki wybor­
czej, gdzie dziś "f1arodowe" i pseudo-robot­
nicze kołtuństwo święci swoje triumfy. 

Ubytek głosów oddanych na ilistę P. 
P.S., w porównaiu z wyborami komunalne­
mi w roku 1919, stanie się zupełnie natu­
ralnym VI świetle Rr;zypomnienia, że w ro-



O 'd h·' milozeniem. Stwierdzi6 tylko m usz~ je- do a, ozy nie, tak zawsze byłe i tak na-rog'a anarG JI dno: mianowicie, !te sędzia, prz~wodni. dal będzie, ~e kij ma dwa końce. Ale 
• ' cza.cy głównego Komitetu Wyborozego zachodzi pytanie kto zapłaci .ko-

• : I' • dopuśoU do tego, aby popełnione zostało szta wyrównania rachunków 1 Czy Za-
. Nleszc~~scłem sj)9łeczel1stwa polskle- pogwałcenie prawa. stanowiliście sil) kiedykolwiek nad, tem, 

:0 Jest wYJł\tkowy , rost , bra~ poo~u- I nasuwa- si~ si~ znowu pytanie. Panowie '1 PolsKa zapłaci, nie tylko " Wy. 
'ia prawno-państ'0'Yego., Nlebezpl~- Kto mote zmusili przedstawiciela Cały naród bQdzie musiał poraz wtóry 
' ~ństwo stą~ wym~~Jł\ce Jest tem gro~- sądownictwa do postępowania wbrew pokutować za wasze błędy, bo na nie­
llejsze. te naJl;l~rd2ileJ ~~ztałeoDa. oz~~ć przepisom prawa 'I Prawo dla pewnych rząd~ie uie zbudujecie Polski. Mussoli­
p~ł~cz~ństwa nIe tyl~, ~e tego. D!e WI- ludzi, powinno być nie .świstkiem pa- ni jest bratem Lenina. Dziś Lenin pa. 
[zl l me s~yszy .w te~ płaszczyzme, ale pieru", ale sumieniem t.j. nakazem wy t- nuje w Rosji, jutro nast:łpi po nim .\4:u­
łoprostu me zdaje sobIe spraw! z. tego, szym od rozkazów władzy wykonawczej. ssolini. Dziś Mussolini panuje we Wlo­
e .Josy katd~go . państwa •. a Wl~C l P61- Otóż, kilka dni temu, w wilj~ wyborów szech, ale uratował on drogę przyszłemu 
ki, są orgamozme uzalę~m~ne o~ pod- do łódzkiej Rady Miejskiej, główny Ko- Leninowi ziemi włoskiej. 
tawach p.rawnych na .Jaklc~ Sl~ ono mitet Wyborczy, (na czele którego, jak Stwierdzam z gł~bokim smutkiem. 
~t~~nłe opIera. B~. posladame Konsty- wspominałem stoi sędzia, t~ j. człowiek ~e tragiczna 'iimierć Prezydenta N "'l'uto­
tlCJI, choć~y w. mIlJonach egzemplar.z~ którego obowiązkiem i ~awodem jest wicza, nikogo nie otrzeźwiła, nUn'lllu 0-
IrukowaneJ, nie przesą~za bYI}aJmOleJ znać tak liter~ jak i duch prawa) bez- c~ów nie otworzyła. Bezprawia, którego 
p~awy, CZ! dany orJJamzm pan~twowy prawnie unieważnił jedną z list wybor- si~ dopuścił wczoraj łódzki główny Ko­
pIera swoJe bytowame na okreslon~ch czych (podobno. na rozkaz czy z polece .. mitet Wyborczy Jest istotnie (nie forma 
,~dstawach . pra,wnych., ! przypo.mIn~ nia Ministra Spraw Wewnętrznych) Bez- nie) w ścisłym ideowym związku z tem 
~~ znana hIstorja. ,o ,,~w~9!tku p~pleru . prawnie powtarzam, aby to twierdzenie wSi:ystkiem co doprowadziło do hanieb­
\.il~a lat tem~ bylIsmy 5lwlagkaml zgw~ł- udowodnić wystarczy, abym przytoczył nego mordu grudniowego. I rl,dne are­
eOla przez NIemców zasad prawa mH~- odnośny artykuł prawa obowiązujące sztowania, ~adne konfiskaty. żadne prze­
lzynarodowego. Dało to powód do słyn- dziś na terenie b. Królewstwa Kongreso- śladowania nie pomogą tu nic. Gdy 
łych słów kanclerza~eth!llana-Holwegga wago (a więc i w Łodzi) mianowicie. zgnilizna bezprawia toczy gór~, robak 
to .amb~sador~ an~l~l!klego -:- "Ależ, Art. 25 Regulaminu Wyborczego do anarchji toczy fundamenty. ' 
'aI}le Posle, ~o Jest. sWIstek papIeru ... Dla Rad Miejskich z dnia 17 grudnia 1918 r, Na osciet otwarto w Polsce drogi 
:wlst~a papieru ... 1 t. ~. . brzmi jak następuje: do anarchji. 

NIemcy, .na własnej skórze, ~ośwlad· "Jeżeli przewodniczący głównego Polska Part ja Socjalistyczna, jedyna 
zyły tego Dlezło.r;n~ego. prawa. hlstorycz- Komitetu Wyborczego uzna, że lista kan- dziś w Polsce, wyrazicielka h>i.seł demo­
lego, te kt? SIeJe 'YI~tr zble,ra burzę, dydatów jest nieważna, lub że nieważne kratycznych, nie będzie mogła ob.iętnie 
:to walczy mleczem gInIe od mlecza,. ~to są poszczególne kandydatury na niej przejść nad tą sprawą do porządku dzien­
,wałt~m chce panować ~d g,!ałtu gl~lIe. wymienione, to zawiadamia o tem męta nego. Będzie musiała doma~ać się ener-

Nleste.ty, !lależy stwlerdz!ć, .że mk~: zaufania w ciągu 2-ch dni od chwili gicznie unieważnienia wyborów z dnia. 
łbo p~wIe mkt. w PoI~ce,. ~le Jest. dZIS otrzymania listy, mąż zaufania ma pra- 13 maja. 
V' staDle zrozumieć te lstn~eJą ObOWiąZU- wo w ciągu doby od chwili otzymania A proietarjat łódzki te~ zabierze 
ąee elementarne prawno-Ęldonstwow~ za: tego zawiadomienia odwołać sl~ do głów- głos w tej sprawi~., . 
. ady, któr~ch. pog~a!ceme,. w blI,tsz6J nego Komitetu Wyborczego, który spra- "CzerezwyczaJek Dle chcemy, am 
·z~ dalszej przyszłoscI gorzkIe musI zro- wę rozstrzyga ostatecznie i obowią.zany czerwonych, ani białych. Ale jeśli c~ce­
{ZlĆ owoce. . jest wydać decyzje w ciągu doby od cia konieczDle białych czerezwyczaJ~k. 
) A pr~e~l~ź, .h~słem powszechn.em w chwili odwołania się do niego". to Nemezis dziejowa otjpowie Wam kle-
olsce dZISIeJszeJ Jest ponoć "Ład l Pra- Nie wchodząc w dyskusje nad po- dyś w tym samym języku. 
a" '? I ,. ' . . 'Z szczególnemi punktami prawnemi, które 

Ot?~, . cz~go sWlad~al!ll Je~teśmy. . z powyższego wynikają, pozwolę sobie T. Szreniawa. 
. WldzI~Il.1 ze zdumIemem Jak c"zynm- tylko zadać jedno skromne pytanie 

:1, postaWIOne n~ str~ży. "ładu w~- Czy, wobec niedwuznacznego brzmie-
VDf)trznego pracuJą u~llOle, up~~czywle nia powyższego artykułu, mógł przewod- Jak rząd zwalcza drożyznę. 
lawet na.4 wprowadzema ~narchJI VI na- niczący głównego Komitetu Wybol:czego, 
Ziym kraJu, .1. to, poczynając od ~a~wyż. w dob~ albo półtoradoby przed wybora- Przy podejmowaniu akcji prze,ciw­
z;rch. do~tOJr:lkó.w. RzeczypospolIteJ, od mi, unieważniać bez podania powodów, dro~yźnjanej rząd zaofULrował miastom i 
laJodpo,,:u~?-Z1alDle!s.z~ch głów., . jakąkolwiek listę i którą zresztą poprze- spółdzielniom wydatną pomoc Głównego 

I w sWletle dZISIejSzych doswladczeń, dnio uznał za wt\żną? Urzędu Żywnościowego i polecił wyda-
rozumiałe się wyd~ją s~rl;tpuły 0r:a~ Ani prawnikiem, ani s~dzią nie je- wanie zakupywanego przez ten urząd 
zczere niedowierzame, Ja!d-a czynm~l stem. ale umiem czytać. Przeczytawszy zbo~a na kredyt. Organizacje spotyw­
lostępowe ~ywily w Prancjl, przed wOt powyżej wymieniony artykuł 25 Reguła- ców c~ętDIe skorzystały z ofert~ rząd~, 
ą,.w s~osunku . do rząiów .. p~zedstawI- minu Wyborczego, i wiedząc, te prze- gdy Jedna~ przyszło. d? reabzowaDla 
ieb wOJskOWOŚCI, bo "szabla J~st to na- wodniczący fłłównego Komitetu , Wybor- przyrzeczen, okazało Slf~, IŻ zbo~e. sprze­
zędzie, które z założenia ma DlSZCZyć, a czego jest cZfonkiem naszego sądownie- dawane miastom przez Gl. Urząd Zywno­
ie budować, bo tołnierz nie mote mi~6 twa, zadałem sobie mimowoli skromne ŚCi6Wy jest drotsze, nit na rynku spe­
vyczucia tych rzeczy, które. kłu~ą pytanie: Dokąd idziemy'? t Je ś l i kulacyjnYIl?-. Gdy w wyni.ku za~~pów 
f oczy pierwsz~gG lepszego CyWIla. NIe stróże prawa świadomie gwałcą to pra- zbota Wynikła strata. dla wlęksZOS(H or­
,ziwota wi~c, jeśli. w Polsce dzieją si~ wo, jakie wogóle to prawo może mieć p;an!z~cji s~ot:rwców, wiQksza, ~it ko­
zaczy, któ~e lękIem katdego Polaka znaczenie, czy to dla poszczególnych rzysc!, wYDlkaJ~ce z kredytu. k.llkuty­
!inny przeJmowa61 jednogtek, ozy to dla szerszych warstw g~dDlowe~o, mIasta eoraz bardziej z~z~-

Ale póty istnieje gbieś odtrutka, społecze6.stwa'l ły ograDlcza6 swe za.potrz~bowame w 
,rzeclwaga, nie ma takiego zła, ~óremu Na Wschodzie mamy sąsiadów. któ- Głównym Urzędzie ZywnosciowYJll ' i 
" nie motna zaradzió. rzy bezprawie bezprawiem obalili i bez- dziś. zrzekają, się kred~tu. wolą zaku-

Beznadziejność si~ zjawia z chwili. prawiem istniej" (tak jak podobno Pol- pywać zboże bezpośrednIo od producen­
'iJ te ływioły które mogą lub powin- ska ongi .nierządem· stała). Jakle w&- tów, lul» nawet pośrędników. 
;. od fywać r~lC2 kOj~Cął stabilizacyjni\, lory moralne, ja~i puklerz. ideowy mo~e- Główny Urząd ~ywnościo~ wobeC? 
~ziałJ zaczynaj, , w kierunku destruk- !lll.przeoiwstawlc .doktrln:e, ~ezpraw!aJ tego schodzi do ,rob s~utneJ pami4c1 
'yjnych dla spoistości ~oralr8j społe: J8sh ~ nas prawo Jest .swlstklem. paple- P~zapu. z któr.ego ogół me Duał korzy­
'zeó..stwa Takim czynmktem wytszeJ ruM metylko dla zwykłe~o, przeCIętnego ŚCJ, a skarb, mIał tylko straty ... 
6wnowagi moralnej w krajach o wyso- śmiertelnika, ale dla stroża tego prawa? Obietnice, że Urząd. ten będzie regu,­
dm Gziomie kultu~y bywa sądownie- Ale śliska jest to droga, Panowie. latorem cen lInkowych, ~e parali!ować 
wo. p Otó!, ozy sądo~nictwo nasze dO-\W.Y pierwsi mo~~cie na tej ślizgawce no- b~dzie tedencJe sfe~ul.nt~w zboooW)'ch 

'osło do wysokości swego zadania'? Po- g1 p~łamaó. DZIś tych, jutro ta~tych... pozostały pusteml słowanu. 
;wol~ sobie to pytanie zbyć .ostrotnem- a pOJutrze Was. C2Y to Wam SIę po-
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.Tydzleń 
a) Wizyty wojskowe w Polsce. 

ŁODZIANIN 

żyła nam oficjalnej rewizyty przez swego 
prezydenta, pomimo, że juź przeszło _ rok 
minął od czasu pobytu Naczelnika Państwa 
Piłsudskiego w Paryżu. 

Toć przecież pot~żniejsza Anglja, któ· 
ra dzisiaj gra pierwsze skrzypce w polityce 
międzynaro~wej. ES okazuje wi~l(szą dwor­
ność, bo wysyła swego szefa sztabu gene­
raln~go, odpowiadając grzecznie na zesz· 
łoroczną wizytę gen. Sikorskiego w f\nglji. 

f\ i król rumuński odwiedza Polskę w 
czerwcu ..... 

Tylko Francja przysyła nam marszałka 
- z morałami! 

sra get gaci g<łaiiscy na rokowania 
dlowe; które tuż po zagajeniu został~ 
przedst,awici,ela Polski zer~ane, jako 
test przecl~ko gwałtowi policji . . 
Sprawy gdańsko-polskie były onegdaJ 
mawiane na specjalnem posiedzeniu 
mowej komisji do spr"aw zagranicznych 
którem wygłosił expose min. 
Wywody zaradcze minister skreślił w 
sposób, że należy wyłączyć sprawę 
wienia zatargu z bronią w rElku, lecz-­
terenie Ligi Narodów, która winna 
cznie i silnie przemówić do krnąb 
miasta, że i w jego interesie leży 
na drog~ prawną. 

Jan Czerwiec. 

Marszałek Foch po odbyciu tryumfal­
Aego wjazdu do Warszawy i po ukończe­
niu uroczystości związanych z jego pobytem 
w stolicy. udał si~ na ćwiczenia wojskowe 
do Biedruska, gdzie - pod dowód7.twem 
gen. Raszewskiego - urządzono małe mll­
newry tarAtejszego wojska. W tygodniu 
bieżącym odbywała si~ druga cz~ść pod­
róży marszałka w Polsce, mianowicie: od­
wiedziny Lwowa i Krakowa. Fach intere· 
sował się szczegółnie informacjami o obro­
nie Lwowa z czasów napadów ukraińców 
i bolszewików. W. Krakowie " zaś zakończo-
no tylko wizytę do Czech, . b) Sprawy wewnętrzne. łódzka ~asa Chorych przy pracy 

Po wyjeździe gościa, musimy, niejako Premjer Sikorski doprowadził w bieżą' 
na marginesie kroniki jego pa by tu, zano- cym tygodniu do skutku zapowiadaną od. 
tować kilka uwag, cisnących si€l pod pióro dawna wszechpolską konferencj~ prasową. 
:z powodu wygłaszanych przezeń przemó- Konferencja obesłana b. licznie, co śwład. 
wień, Oto w kilkunastu mowach, które mar· czy o wysokiej przenikliwości premjera, że 
szalek wygłosił na różnych przyjęc:iach, ban· odczuł potrzebę takiej konferencji, Zgro. 
kietach, .powitaniac~, przewija ~i~ ~i€l jak madzeni zgłosili cały szareg dezyderatów. 
gruba. mc uwa~a, ze Polska, jezeh chce jak sprawa cen papieru, robocizny, zasiłków 
być sil n '!' pOWIOna pracować, pracować, I rządowych i wolności prasy (w państwie o 
p~aco~a~.... Rad~ sama w. ~oble dobra. j liberalnej Konstytucji!) do których prezy. 
n.łeby Jej Ole, mO,zna zarZUClC, gdyby me dynt minist~ów w zupełności się przychylił. 
SIlne podkreslem.e. ~ego wyr,azu, ~tóre,go Należy wspomnieć o drobnych szczegółach 
wedłóp ~a~ad. 10gl.kl .1 stylu, uz};'wa ~Ię wow· na konferencji: oto wywody premjera zna­
czas, Jezel} Sl~ WidZI, czy czuJ~, .ze tych lazły żywe poparcie u posła Dąbskiego (o­
rzeczy, ktore owo wyraz symb~h~uJ~ w ~a- pozycja w łonie P.S.l.), a natomiast spot. 
nym. wyp~dku mema. f\ ~rzeclez memozna kały się z krytyką u posła, red. Sadzewi­
p~wledzlec, aby Polska Ole praco~ał~, l,u~ cza, który bronił nte prasy, a interesów 
tez, a~y charakter. narodowy f?ols~I,mlescił papierników, i OtagoRcko dał do zrozumie· 
w sobie ~echy lem~~a •. By~almmeJ. ~z~e. nia prez. Sikorskiemu, aby się zanl!ldto nie 
T~ łata DJe~o~ległoscl, .nawlase!" . ł!'0.WląC rozporządzał w imieniu rządu, który za kiJ. 
Olepadleg.łoscl względ~eJ, bo stojącej CIągle ka dni upadnie i ustąpi miejsca Chjenie. 

Największe centrum przemysłu w Pol 
sce, Łódź, jest pod wzgl~dem sanitarnyn 
najbardziej zaniedbanem miastem. Same 
rząd łódzki przy najlepszej woli i zrozumie 
niu ważności zadania, nie mógł nawet \ 
czt:ści podołać wymaganiom w tej dzia 
dzinie. 

To tei - w mieście z lasem dymiącycl 
kominów i ogromnem skupieniem ludnośc 
robotniczej, powołanie do życia takiej in 
stytucji, jak Kasa chorych, musi mieć pierw 
szorzędne znaczenie, 

Wprawdzie przed powstaniem Kasy cho 
rych wi€lksze fabryki udzielały robotnikon 
pomocy lekarskiej w ograniczonym zakresie 
Z naciskiem należy jednak zaznaczyć, ŻI 
zaledwie 1/6 robotników korzystała z fabry 
cznyc:h Kas chorych, a 5/6 pracowników by 
lo pozbawionych pomocy lekarskiej. 

pod zna~lem zapytania,. c~ do, pr~wnych W związku z nieustającą nag~nką Chje. 
gwaran.C)l naszych g.ramc, 1 'Y! Ciągłej walce ny na obecny znienawidzony przez nią Kasa chorych m, Łodzi rozpocz~ła swo 
~zynoeJ ze wschodmm. wr,oglem, dowodzą, Rząd, oraz w związku z ciągnącemi się jil działalnOoŚć 3 kwietnia 1922 r. W tyn 
z~ P~lska d.c:>konała ~Ie!klch rzeczy .. Orga- jeszcze i jeszcze rokowania Piasta z Chje. krótkim okresie Czasu. zorganizowano 6 Je 
n.lzac.Ja armJl, post~wle~le na ~ysoklm po- ną, należy wspomnieć z ~jwyższym obu- cznic, 44 ambulatorja po fabrykach i czter~ 
zlo~l.e komuntk~CJI ~anstw0v.:eJ !ak koło· rzeniem o takim fakcie, źe na komisji Ji- oddziały w powiecie, w Zgierzu, ł\łeksan 
w,eJ, Jak telegrafIcznej; ,orga.mzac~a szkol- nansowo budżetowej wszyscy posłowie tak drowle, Konstantynowie i Rudzie. Otworzo 
nrdwa powszechnego, sre~mego I wyższe- endeccy, jak i piastowcy kategorycznie u- no wielki zakład dla djagnostyki i fizyka I 
go; od~udowa przemysłt; ,I han~Ju:, zapro- chylili sit:: od referowania budżetu na ple- nej terapji, składający si~ z nest. urządzeń 
wadz~OIe porządku adminIstracyjnego I są- num lzby, chcąc w ten sposób sabotować 1) aparatu RoentgenowskieQ,o dla djagno 
dO~OIdwa -: są. to wszystko spra~~ w.zb~. rząd i państwo, bo przecież rząd bez uch- styki i powierzchownej terapji, 2) aparatt 
dzaJą.ce PO~ZIW I slszun~ ~umEl, Jezell ~I~ walonego budżetu istnieć nie może. Ten Roentg. dla głębokiej terapji złośliwych no 
na me sP?Jrzy z od~alenta ~zt~r?JetmeJ brak 04wagi wyrażenia jawnie votum nie' wotworów, 3) trzy aparaty do elektryzacji 
pracy.\ Jakze tedy nale~y rozumlee, ze ~r~y' ufności i skryte podkopywanie fundamen. 4) czterokomorowej wodnej kąpieli elektr 
by~ają~y d,o nas .~ wlzyt~ przedstaWICIel tów rządu znalazły żywy protest w liście dla nerwowo chorych, 5) trzech lamp kwar 
SOlUSZOl~zk) Fr~,nCJI, tak sJlOle z~akcento- posła ThuguŁta do marszałka Rataja w któ. cowych, 6) czterech aparatów dla kąpiel 
wał kont~cznosc w. Polsce pracy, Ja~gdyby rym poseł Thugutt zapowiedział, że stron- świetlnych i całego szeregu innych apara 
na,s~ kra}. był P?łoz~ny w samym. srodku nidwo jego dostarczy referentów do całe. tów do leczenia chorób nerwowych reuma 
dZIkIch dzungIJ J ' mIał za obywateh gołych go budżetu państwowego. tycznych, przemiany materji i t. d. Urzą 
papuasów'? Przyczyny są dwie: jedna - to - • P l k· dzenia tego zakładu, przy ul. Karola, przed 
znana powszechnie ignoracja naukowa frant C) PolItyka zagramczna o s l. stawiają wartość przeszło 300 miljonów, z 
cuzów, którzy poza Francją nie mają grunt Tydzień ubiegły w tym dziale stał w całe urządzenia lecznicze wszystkich lecznic 
townego pojęcia o żadnym kraju, nawet o Polsce pod hasłem zatargu Polski z Gdań- przeszło miljard marek. 
kraju sojuszniczym, druga - to wina na- skiem. Jawnie zaczęło się to od manego P k i t' . . k es lec nl'ctwa ło·' . . k' , " d t W ,. h k' o ro u s mema za r z 
sz~J . Pkra~lcy, . thora z~rov:no przezbswd

ą pra
h
· przepmowleOJa Pk~edzy en a dOJctlecko~s ł le9.o dzkiej Kasy chorych przedstawia sit:: 

Ja I swole emlsarJuszow, El ącyc na omorzu, le y prezy en s arzy SIę W 122 b' t h d' I 
nl żołdzie państwowym w ambasadzie poJ- na nieżyczliwość a nawet wrogi stosunek k" ,ga kme a~ u ~I: ~ pOd~cy 23C 
skiej w Paryżu, Informuje opinję francuską egoistycznego miasta do Polski, z której s lej. ~~ ~~ °lm

k 
asy I IC 5J~ zldodzien. 

w ten sposób, że Polska - to jedna wiel- przecież płynie do Gdańska wraz z Wisłą sl?eCJ:
7
Is

I
O: e ar~y .~zez c d ~o Zje obło­

ka ruina z winy Piłsudskiego i lewicy, kt6- i - złoto! Mowa ta odezwała sit:: repliką ~I~, h e a~zy ~;I za. r Ot ,zlen~ ekolo 
ra zaleca tylko strajki i niech~ć do pracy. prezesa senatu gdańskiego, Sahma, który z~le c h~ryc " o .Ot dSG4e5CJ,a kls rOw d9Inntysto'w· 
N· t d' .' . . Ik 'ł ł . d I . ob r' gow, c lrurgow I ··a e a zy e 
F le p:ze o k zl~n~g1' k ze ~z~nown? I ;I~ a ~Sl owa d- tac~ n;e~. °i/e.l d ~ I~ za~~t leczy choroby jamy ustno a wszyscy leka. 
ra~~J: tr~ t~Je ~ s ~i:)a o sf~Ją. ar zo y prey e~ a d ~ s l. k a zpa I ą;~p I ą rze mają do pomocy 55 felczerów i 38 

ma ndą. ,SIOS rzycz
k 

~'. orąd nda ezy Jde~zclzt; GPodsypakY sklęt' ahszke szy abnYł o,a?w 'łw piel~gniarek. wreszcie 184 akuszerek śpie. 
prowa ZIC za racz t:: I po ro ze u zle ae ans u, oryc oroną y o laJ~C:le SI ą ł .• m W 4 własnych 
jej rad jak np.: "musisz dziecinko ~dużo przez policję gdańską gmachu. przyszłej sz~ ~ p~m0'J po ~zn:c~ • t 
pracować. a nie lenić si€l, jeżeli chcesz być polskiej akademji w Gdańsku, ofiarowane· l ap e BC wy aJe SJ€l e ars wat 
tak wielką jak ja", Tej opinji także należy go przez łódzkiego przemysłowca p. H~ W żadnem mieście Polski, gdzie dzła-. 
przypisać że Francja do oziś dnia nie zło- Heimana. W międzyczasie zjechali do War- łają Kasy chorych, stosunek ludności ubez 

.( 

t 



"n prz 
Gdzie tylko spojrzeć, zimą czy latem, ma­
my bez. Jest budiet bez pokrycid. Jest 
większość bez wi~kszości. Jelt droiyzna 
bez końca. Są paskarze bez sumienia. Są 
robotniey bez pracy I mieszkańcy bez da­
chu. Jest Witos bez J<rawatki i przesilenie 
bez sensu. I 

Słowem, wszfłdzie 

Przesilenie o 20.000 , "' WID. 
Wydawany przez posła dra P.utka n Chłop­

ski Sztandar", organ PSL. Wyzwolenie, za­
mieszcza pod powyższym tytułem następu­

obrze si stało, że cały mniej lub jącą sensacyjną wIadomość, która z niezna­
wi~cej cywilizowany świat z rzadką nawet nej dotąd strony oświetla forsowane przez 
w naszym Sejmie jeanomyślnością zgodził p. Witosa przesilenie i dąże ie do t. zw. 
się na to, by maj nie trwał dłużej, jak je- .,większości narodowej". 
den miesiąc. Już wszyscy posłowie i senlltorowie 

Poprostu wyobrazić sobie trudno, jaki dowiedzieli się, że o pozwolenie ńa wywóz 
zamęt powstałby na ziemi i wokolicy, gdy- z Polski za granicę dwudziestu tysięcy swiń 
by maj trwał przez okrągły ł)oży rok. Mniej- starali się pp. Wincenty Wito, prezes pia­
sza o to, że inne miesiące powl~kszyłyby stowców, Albin ~ura, profesor i kandydat 
grono bezrobotnych, mniejsza o to, że slo- na ministra rolnictwa, Jan Kanty federowicz, 
wiki już po roku takby gardziełka swe zdar- prezydent miasta Krakowa, Marjan Szydłow­
ły, że po jednym takim sezonie operowym ski, poseł piastowy i dyrektor Tow. "Tepe­
musiałyby gremjaJnie podawać się (jo eme- ge- oraz Wiktor Skołyszewski, emerytowany 
ry~ury, ale cała. lud~Ść. w ~rótkim czasie Stojołowczyk, Stapińczyk, a o eenie enaek 
zmk!aby z powl~rz~hm z!eml. S~atysty~a i były poseł. Wywóz tych świń miał być 
bowiem dowodZI, ze maj to u.lublony mu:- dokonany pod hrmą miasta Krakowa" Ma­
siąc samobójcow, kt6~zy: ~ tej porze naJ- łopolskiego Towarzystwa Rolniczego (które­
ch~tnlej pr2eI:lr~",:,adzaJą Sl~ ~a tamten, p~- go prezesem jest p. Witos). W celu UlyS­
dobno lepszy sWlat .. PO'pe~ntają sa!,"ob6J- kania pozwoleń wywozowych poseł WItos 
~twa zar?w~o prze~ląknt~CI pesY~I~mem trzy razy nachodził prezesa Rady Mlnmstrów 
Jak zaraze!"ł opty:mlzme'!1' Pesymłs~1 -:- z Sikorskiego, atoli gen. Sikorskl na ten .ge­
obrzydzema. do tego śWIata: ?ptymłścI - szeft- przyzwolenia nie dał. Sprawa ta u­
z upodoba.m~ do tam.tego sWla~a: jawniona została przez kilku posłów na po-

.. GorzeJ,. ze w ~aJu pD~OlaJą samo- siedzeniu klubu :piastowców. Posłowie ci 
bOJstwa takze. gab~nety rz~d0Y'~'. R było twierdzą, it poseł Witos tylko ze zemsty 
~o. ł~k .. Zachcl~ło SJ~ polskIm SWlnlom prz~- za to stara się obalić rząd gen. SIkorskiego. 
Jazdz~1 za.ąramc~. P~zyszły tedy do p. 51- Stąd pochodzą te jego umizgi do endeków. 
korsklego I pOW12l~aJą:.. Wszystko razem nic nie pomagało. Licząc 

- C~cemy Sl~ przew/~trzyc. . zarobek na jednej świni przeciętnie 100 t y-
- NIc z tego. - p~w~a~a pr~"?Jer. sięcy marek, przy 20.000 świń zarobek ten 
- ~Iaczego. Inne • sWI.n.le jezdzą 40 wynosiłby 2 miljardy marek. Ilu to ag.ita-

Karl~badow, Manenbadow I Innych Monte- torów piastowskich możnaby było zapłacić, 
karlow? . . ilu Alcybiadesów zakupić, ile gazet, odezw, 

F\ premJer. Sl~ up~rł: me I. me. broszur z oszczerstwami na PSL. "Wyzwo-
F\ teraz rYJą pod lego g~bl.n~tem. P.~- lenie rozsyłać, gdyby nie ten "niegodzi­

brze ."?u tak! Tr~eba był? sw/me pUSCIC, wiec" Sikorski, który w sam czas połapał 
choclazby w. ~ysl .głęb~k/eJ maksy.my, kt?" się, do czego te machinacje zmierzają. Te­
r~ zna p~zeclez kazd.y płerwsz~klaslsta. NI~ raz dla każdego jest zrozumiatem, czemu to 
pl.eprz pieprzem w.leprzy Witosa, bo CI spółce endecko _ witosowej tak spieszno do 
wleprz~ .Rząd przepIeprzą· władzy I 

MInister myślał, że, zatrzymując świ- ....... ------__ --~~"'!_-o:__-­
nie, zapobiegnie drożyźnie. F\ jużci! Takie-
go wzrostu droźyzny, jaki wykaże maj, jak 
świat świałem jeszcze nie było. 

Pewien bezdomny lokator, co to od 
miesiąca stale nocuje na 27-ej ławce w 
F\lei Ujazdowskiej, powiadał mi, że wieczo­
rami nic innego tam nie słychać, jak tyl­

faszyiGi włOSGY i polSGJ - dwie panny 
do wszystkiego. 

Co Mussolini powiedział dziennikarzom 
warszawskim. 

których 

paąną do 

W spra wie długości 
dnia pracy. 

-
Wojenne doświadczenia górników oglel. 

Gdy robotnicy dopominają się zwyźki 
zarobków, słyszą w odpowiedzi, że za mało 
pracują. Znany jest frazes fabrykantów oraz 
ich obrońców !te dZIeń roboczy jest za kró­
tki. Kapitaliści chcieliby, żeby robotnik pra­
cował po kilkanaście godzin na Ciobę i o­
trzymywał tnizerne zarobki. Badania uczo­
nego Niceforo nad robotnikami fizycznie 
pracu1ącymi, a dr. Joteykówny nad pracow­
nikami umysłowemi, dowiodły niezbicie, !te 
człowiek jest w stanie pracować produkcyj­
nie tylko pewną określoną ilość godzin. Pra­
cując ponad norme, pracuje coraz gorzej, 
mniej wydajnie. Gdy stan ten przedłuża si~ 
robotnik wtedy wogóle zaczyna pracować 
mniej produkCYJnie. Z punktu widzenia pro­
dukcji skrócenie dnia roboczego jest ważne 
Ale z przyczyn natury społeczno-politycznej 
kal:ital niechce się na to zgopzić. W Polsce 
powstała nawet "Liga pracy", zajmująca si~ 
agitacją za przedłużeniem dnia roboczego. 

ko "mój drogi" i "moja droga". 
To samo potwierdził mi pewien dygni­

tarz z poczty, który w grudniu brał bardzo 
czynny udział na placu Trzech Krzyży i od 
tego czasu ma się za "polskiego dekabry­
stę". Z amatorstwa wp.rowadził on na pocz­
cie c~nzurę listów prywatnych i też powia­
da, ze co J\st - to "mój drogi" i "moja 
droga':- I jak tu ma nie być drożyzna! 

Doświadczenie j~dnak wskazuje, że skró­
cenie dnia pracy wpływa na zwiększenie 
wytwórczości! W Anglji w czasie woin~ 
wprowadzono w górnictwie 7 -godzinny dzień 
pracy. l co się okazuje? Oto np. w ciągu 

Współpracownik "Rzeczypospolitej li opi- pierwszych 7 tYCfodni roku bieżącego wydo­
suje w obszernym feljetonie widzenie się bycie węgla w AnglJi jest większe przy 7-0 
wycieczki dziennikarzy warszawskich z Mu- godz. dn iu ro~oczym, niż przed WOjną przy 
ssolinim. B-godz. dniu pracy! Przez te 7 tygodni wy-

Z zachwytem przytacza ten publicysta dobobyto 5,611.000 ton, co w stosunku ro­
następujące "programowe" słowa· włoskiego cwym daje :280,500.000 tOIl, podczas kiedy 
przywódcy "czarnych koszul". w 1912 r. wydobyto tylko 260 i pól mi!Jona 

Nlep~awdą. albo-delikatnie mówiąc­
ordynarnem kłamstwem jest, co niektórzy 
'Utr~y.mu}~. )ak05y bez był także specjal­
nosclą majową. Nic podobnego! 

"Pozwalamy sobie na ten zbytek, że ton A co ,ciekawsze, ~dy l górnik W. 1912 
jesteśmyarystokratatami i demokratami, roku., 'przy .8~godz. ~ntU prac~' prodUKowaŁ 
konserwatystamI i przodowJ1ikam! postępu, 246 ton węgh rocznie, te~az proctuku;e 292 
reakcjonistami i rewolucjonistami, prawo-\ ton przy 7-gbdz. pracy dZlenme. Jest to zro­
mocnymi i bezprawnymi, wedle okolicznoś- zumiale. Czlo\yiek nie jest w stanie zdoby-

I -



wac si~ 
org iz 
do tego uszony, os atecznie ptae-uje, ale R. Fielbrich, O. Grass, 
wydajność . i prac~ się zn\i jsZa. 

To -samo (w wi~~j jesza mierze) 
dotyczy pracowników umysłowych, Badania 
psychol iCtne w i:8sfosowaniu do żyda 
gospodarczego jas rawy sposób potwier­
dzają Powyższe. W dobrze zrozumianym 
więc interesie wytwórczości i . wydajności 
pracy nie należy przedłużać dnia roboczego. oenigsbe g, eno I rasuski. swych cennych załet w szeregach P. P. S., 
Dla praco~~ikC5w umysłowych norńlą .był Z listy nr. 16 Sjoniści _ dr. Rosen.- . .. _wy~~r~bnie~łe. tej i~telig~n~ji 
u-godz. dZlen pracy. Taka była uchwała zJaz- rblatt, d . Sc weig, I. M. Bialer, G. Pra zkier w Jakl,es ~WląZkł.l ,orgaOlzaqe ~ddzleln.e d~J~ 
du prac.owników umy.słoYfych. Le z różnych Z listy nr. 1 (OrtodoKsi żydowscy)- sdkutkl u)er~m~ I h1e

f 
prowadzłł byna)mOlel 

przewazme spoleczno~polJtycznyeh wz~lędów U M d I h I M' b Ch l B . o umocmeOla "rontu ca ego postępu 
istnieje tendencja do przedłuźenia godzin. Db' en Re so n, me erg, .. erman polskiego". I P. P. S. front ten ~tnie u-

n ram ogowy. .. . . b d . I '.. d' Przedewszystkiem zamach uczyniono na u.. . macma I umacmac fl tle, a e nh:; są Zl, 
zędników państwowych. . Z hsty nr. 20 (Ludowcy zydowscy) by droga do celu prowadziła przez łącze-

Rosensahl. n/e si~ i sprzymierzenie z likcjemi i efe-
Wszakże zarówno robotnicy fi~cznie _~~ __ .t.... _______ - __ -_ merydami. 

pracujący, jak i umystowo, powinni dbać o 
to, by jednej z największych zdobybyczy XX 
wieku w zakresie ustawadawstwa pracy, nie 
pozwolić sobie wydrzeć. Tern więcej że nie- JeSZGze parę słów"RepubliGe" 
tylko nauka ale i życie zadaje kłam temu, .. 
jakoby skrócenie dnia roboczego obniżało Pan 0!taszewskl w ~n. 1 m~Ja.zn~wu 
wydajność produkcji. I obruszył Sl~ .na P.P.~. I ,,~odzli~nm~ , ~ 

. ... . powodu "podJazdoweJ walki", uprawIane) 
. :ZmnleJszem~ godzin pracy, a zwu:ksze- rzekomo przeciwko "Republice" i jej "po­

nJ~ mtensyw.~oścl - oto hasto nowoczes- litycznemu kierunkowi-. Dalej id~ znane 
neJ produkCJ już "republikańske" komunały o "inteli­

Wynik wybor6w do 
. Bady, Miejskiej. 

Główny komitet wyborczy ostatecznie 
ustalił wyniki głosowania do rady miejsko 

Ogółem up,-awnionych do~ głosowania 
było 269,675 os6b, gloso ZIm 179,150 osób. 

Głosów ważnych oddano 1721320, czyli 
do uzyskania jednego mandatu potrzeba 
było 2,268 głosów. 

Głosów otrzymały: 

Lista nr. 2 - li,004 (9 mandatów), 
nr. 4 - 8.081 (3 mandaty), nr. 6 - 2.910 
(1 mandat), nr. 7 - 42,882 (20 mandatów). 
nr. 8 - 50,m (24 mandaty), nr. 10-
11.722 (5 mand.), nr. 11 - 4635 (2 mand.) 
nr. 12 - 5,581 (2 mand.), nr. 16 - 8,375 
(3 mand.), nr. 17 - 9,884 (4 mand.) i nr. 20 
- 3,920 (limandat). 

genckich grupach radykalnych", o koniec:z:­
n i "jednolitego frontu całego post~pu 
polskiego" i.t.p. Na te wszystkie dąsy, 
kwasy i przekąsy "RepublikiD odpowiemy 
krótko, zaczynając od tego, CO rnsjważniej­
sze, t. j. od "kierunku politycznego" re· 
prezentowanego przez p. Ołtaszewskiego 
pisma. • 

P. Ołtaszewski lekceważąco sądzi o 
sile P. P. S., że part ja ta reprezentuje za­
ledwie niewielką grupę robotników. bo 
przecież istnieje leszcze i N. P. R. i Ch. 
D., i komuniści. Zycie jednak daje kłam 
mniemaniom p. Ołt., skoro ta niewielka 
grupa P. P. S. wprowadziła do Sejmu 41 
posłów, zaś NPR. I komuniści aż po 2-ch 
posłów (z b. zaboru rosyjskiego). 

Szermowanie "pocl1o~em kijowskim­
dziwnie upodabnia p. Ołtaszewskiego do 
osławionego p. Str?ńskie o Rzeczy­
pospolitej" . p pow ać endeckie 
frazesy. jeśli de{ dziś zstro nie powagi 
wojskowe stwie dzUY, z yby nie ów 
pochód kijowski,. bolszew.icy.. b~l.iby ~od 
Warszawą znaczme wczesmeJ, mz w sIer­
pniu 1920 r. Zachodzi tylko kwest.ia . ('zv 
czmychn~liby stamtąd tak pospiesz n 
się to stało w owych dniach przełom. 
Zresztą ów pochód kijowski miał i 
poważne cele polityczne na widok 
dążenie do wyzwolenia narodu ukra 
go, j~czącego pod ooucHem sowIe 
sfederować go z Polską w~złami pr; 
i zaufania pokrywało si~ najzupe 
ideologją P. P. S. i pod tym wzg 
part ja nasza nie ma sobie nic do 
cenia. • 

Oto wszystko co chcieliśmy od. 
dzić na pierwszomajowy artykuł , 
bliki" . 

Bez mandatów. pozostały listy nr. nr.: 
13, 14, 15, 18 i 19. 

1\ wi~c, czystość kierunku polityczne­
go "Republiki wyaaje si~ nam - otwarcie 
mówiąc - dość wątpliwą i podejrzaną, 
skoro to "radykalne" wydawnictwo zwraca 
sie o subsydja do - Zw. Przem. Włókno 
i prywatnych kapitalistów. Podobno te 
wysiłki ,.Republikl nie zostały uwieńczone 
powodzeniem, ale bądź co oądź f21kty po· 
zostają faktami i charakterystyczna jest 
sama możliwość tego rodzaju zabiegów i 
propozycji, wiemy przecież, że kapitaliści 
nie udzielają subsydjów-bezinteresownie. 
Ze wzgl~du na te ldość oryginalne per­
traktacje :"radykalnych- publicystów, u­
dzielanie póżniej przez nich "rad" i "wska­
zówek" P. P. S. wydaje si~ nam - do- ------------~­
prawdy - nieprzyzwoitością, la w rezulta­
cie przyznać musimy otwarcie, że wogóle 
kierunek pisma, zabiegającego o względy 
przemysłowców .i {kapitalistów, jest bez­
względnie i zawsze szkodliwy dla interesów 

Wobec powyższego w skład rady miej­
skiej weszli: 

Z listy nr. 2 (P.P.S.) - tow. dr. St. 

klasy robotniczej. 

Kopciński, Aleksy Rzewskl, Stan. Rapal­
ski, Antoni Remłszewski, Fran. Kałużyń­
ski, Marjan Andrzejak, Rafał Kempner, 
.Józef Danłelewłcz i Stan. Słonlewski. Przechodząc do pretensji p. Ołtaszew-

Z I· t 7 (N P R) d B F' h skiego, stwierdzamy rzeczy nast~pujące.! lS y nr. . • . - r. . le na 

Rozwojowey popierają ży i 
Słyszymy z łamów prasy end 

że nasi endecy pragną "odrodzefll~ 
podarczego kraju", "odżydzen;" 
przemysłu" i t. p. Tymczl\$pr 
są endecy naJ90rliwS7' 
dowskiego kapitaJ .. 

W. Wojewódzki, J. Bednarczyk, Fr. Wasz- Nie kwestjonujemy bynajmniej nikomu 
kiewicz, Fr. Kurek, dr. Maczewski, J. Mu- prawa do krytykowania i wyrażania swoich Na tp

p

;"' L. _Lv 

szyński, dr. I\rcŁ, KI. Karłiński , Kaz. Papis, opinji w stosunku do taktyki P. P. S. i jej często (, . Avwskich, n. p .. 
J. Zubert. S. Pfeifer, Goepert, Sobczak, kierownictwa i t. p. F\le z drugiej strony wyłY _I"'czyńskiego doko-
Pałkowski, Nowicki, Dechner, Dworzniecki przecież . nikt (a już chyba bynajmniej p. nr d. Za senatem głoso-
f. Dąbrowski. Ołtaszewski) nie może (mieć pretensji, by I .<..Iekami hakatyści niemieccy. 

Z listy nr. 8 (Chjena) _ W. Groszkow- te jego sądy i uwagi nabierały dla partji ~,lbicki z trybuny sejmowej bro-

k· M C k- W C d Wł Dd k' jakiejś "mocy obowiązu)·ąceJ·". Do wydania ': .... nież kapitału żydowskiego. s I, • ynars I, . re o, . l I ams I, 
Z. Fiedler, Karol Folkierski, 1\. Czernik, ks. wskazań tegc» rodzaju powołane są wy- Poseł Dymowski, przewódca Rozwoju, 
Kaczyński, L. Dębowski, dr. Wł. Garliński, łącznie władze partyjne, nie narzucane dzierżawi dla. żydów koszerną rzeźnię w lHen­
J. Stypułkowski, Fr. Kruczkowski, R. Wo- przecież prz~z dyktat~rę, I~cz wybier~ne rykowie. 
jakowski, J. Wolczyński, Ign. Kulamowicz, na podstaWIe .zaufaOl.~ ogołu zorgamzo- Endecy wraz z żydami głosowali prze-
Wł. Wagner, M. Nowacki, St. Bartkowski, v.:anych członkow partJI. dw monopolowi tytoniowemn i t. p. Wi-
F\d. Cyrański, fi. ldźkowski, Knorr, Pawlak I Jeśli p. Ołtaszewskiemu naprawdę leży dzimy więc, jak w życiu kapitał polski i 
M. Przedpełska. na sercu{ sprawa zorganizowania radykał. żydowski występuje przeciw zorganizowa-
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nej pracy. W Łodzi dziejf) sit: nie lepie}. jest zwraoanie si~ do związków i firm Projekt nowego bud2."!tu zapobiega 
Kołtuństwo ~skie, INIjstrowle i pośreclnlcy kupieckioh, gdy. te w.Yłłłc~ie w organi- ~wneJ mierze tyna iłlname,fjom, nie 
u~mują prawie że 1/3 Starego Miasta. zacjach pnemysłu cukrowego m~g~ uzy- kIId. jddnek pmri4łDwo cid*rów ......... .-6_., 

Harujlł żydowscy chałUpnicy na rachlł- skaó przy,d.i~ cukru. ~noszenJe poda~ kowych. na wszystkie I po dhriemu 
nek żydOWSklCh~IJawek -przeasl~błOrców do ,nadzwyc~Dego komIsarza do walki cz~dza warstwy poslagaJące. 

16 d b . b z drotyzDl\ przez róźne zrzeszenia, orga- --~---"""i!ó-----~~--l ,nieraz po g złn na o~, aze y za- nizacy·e, . instytytuCJ'e, przedsiflbiorstwa 
robić na nt:dzne utrzymanie. Wp~dzają 
siebie i rodziny w suchoty, a kieszenie hand oworaz przesyłanie delegatów w 
nabijają sobie polscy majsterkowie I przed- tej sprawie jest bezcelowe. 
si~biorcy. . 

Czas służby wOjskowej. Pami~tamy jak to .. patrjota" p. f\nt­
czakowski otrzyma i od władz wojskowych 
obstalunek na 50.000 czapek, a robot~ 
oddał przedsl~bforcom żydowskim. W piechocie 2 lata, w kawalerji i al'ty-

Obecnie otrzymał znaczny obstalunek lerji konnej o 1 mieshłc dłużej. 

p. Młotkiewlcz od D. O. K. Łódź, na szy- Na posiedzeniu sejmo\\ ej komisji woj-
' "ele i bluzy. Przedstawił tak niską ofertę, skowej odbywała się dyskusja szczeg6łowa 
że robota wykonana będzie prawdopodob- nad prOjektem ustawy o powszechnej służ­
nie pozostawiać wiele do życzenia. Wyko- bie wojskowej. Za dwuletnią słuibQ z prze­
nanie roboty powierzył żydowskim pijaw- dłużem.:.m o I miesiąc dla jazdy i artylerji 
kom, przedsiębiorcom. konnej. OŚ" iadczyli się pp. Zaluska. W ę-

Gdybyśmy tak poszukali lepiej, to dziagolski, Polakiewicz. Pieniążek. Wikliń­
przekonalibyśmy się, że polskie kołtuństwo sld. ,Miedz!l1:ki i Haller. Tow. LLberman 
z żydami, majstrami robi kokosy na pracy domagał się jednorocznej służby \\ o)skowe;, 
żydowskiego proletarjusza. Pismo "Rozwój" a po odrzuceniu Jego "niosku zgłosił gu 
podczas strajku polaków drukarzy.. korzy- jako ,'~tum .mniejsz~ŚCi. Po wycz~~paniu 
stalo z pomocy żyda-łamistrajka Sliwki. dyskUSJI przyjęto Wniosek o dwuletOleJ słuz-

. '. . bie, Z jednomlesięcznem przedłużeniem dla 
O.to Jak w śWietle faktow wygl~da jazdy. Pozatem na ręce przedstawiciela 

krzykliwy antysemityzm polskich kołtunowo ministerstwa spraw wojskowych wniesiono 
b szereg interpela<:ji, i tak: p. Załuska w spra­

Gorzkie wyjaśnienie na 
temat braku cukru. 

Z tycia prłfi. 
Posiedzenie EgzekutyWy 

od~zie siE: ił sobot~, dnia 19 maja r. 
o godzinie 7 wieczorem punktualnie w lo­
kalu OKR·u. 

WIsprawach Samorz,dowych 
odb~dzie si~ w środ~, dnia 23 maja r. 
o godz. 7 wieczorem w lokalu OKR-u 
wspólne posiedzenie członków egzekutywy 
i frakcji radnych, z udziałem przedstawi­
cieli CK W. Obecność wszystkich konieczna. 

Baczność! Towarzysze i sympatycy! 
Dn. 22 maja o godz. 7-ej wiez., 

dzie się og61ne zebranie czfonków 
cy Prawej. Prosimy o liczne n.7"h'1 .. i .. 

Sprawy bardzo ważne. 

Komitet Dzielnicowy 

Ze wzgl~du na to, it liczne instytu­
cle a nawet osoby prywatne zgłaszają si~ 
do nadzwyczajnego komisarza zwalcza­
nia drotyzny z prośbą o przydzielenie 
cukru nadzwyczajny komisarz zwalcza­
nia drotyzny wyjaśnia co nast~puje: 

wie iabrvki prochu w Soehacze -która 
nie wypełnia swego zadania i w sprawie 
złego traktowania rezerwistów. p. Łabęda 
w sprawie nie wy;>łacania zapom6g dla ro 
dzin rezerwist6w. P. Kościałkowski 'IN spra­
wie służby odkomenderowanych na studja ...... '!""'ió-~""'!!"~~~ ..... __ ... ~'-"' __ .... 

i tow. Niedziałkowski z powodn niezwal· 
niania żołnierzy z baonów celnych. Przed­
stawiciel ministerstwa spraw wojskowych 
oświadczył, że wyjaśnień udzieii na następ­
nem pOSiedzeniu Komisji. 

Wpływ podatków. 
Na zasadzie porozumienia ze związ­

kami producentów cukrowych działają­
cYJlli na terenie pallstwa w marcu b. r. 
ustalono iż związki te b~dą wypuszczały 
na potrzeby rynku w6wn~trznego po Ministerjum skarbu przy opracowani u 
LO.OOO ton cukru miesi~cznie. Przyczem budżetu na rok bieżący dokonało oblicze­
CZ~ŚĆ tej ilQ~i została zarezerwowana nia szczegółowego, ile dały w roku 1922 
dla większych miast, i współdzielni do daniny publiczne, t. j. podatki, cła, opł2lty 
podziału wedle klucza ustalonego przez stemplowe i dochody z monopolów. W 
nadzwyczajnego komisarza do zwalczania suwje wpływ z tych źródeł dał 385.500.000.000 
drożyzny, na warunkach krótkotermino- mk., przyczem podatki bezpośrednie dały 
\Vego kredytu. Za pośrednictwem nad- państwu dochodu 121 miljardów, pośred­
zwyczajnego komisarza podzielono po- nie 143,2 miljardów, cła 34 miljardy, mo­
mi~dzy wy~ej wzmiankowane instytucje nopole 44,5 miljardów, opłaty stemplowe 
po 3.500 ton miesięcznie resztę wyno- wraz z podatkiem obrotowym 39,7 i wresz­
SZ!\cą 6.500 ton czyli około 2/3 ogólnej cie inne opłaty, a głównie wywozowe 1,5 
ilośoi cukru pozostawiono w wolnym miljarda. 

Glosy c~e)nikóww. 
Do 

Ot6ż fabryka ~awła Dessurl1lonta 
szcząca się przy ul. W6lczańskiej 219 
bardzo pomysłowo oszczędną admin 
co zamiast wynająć odpo\viednie wozy 
wywiezienia za miasto nieczystości z 
pełnionych ustęp6w wylewa wszystko 
powyżej wspomnianej rzeki i tę mewdę 
suje już od dłnższego czasu. Co [> lub 
tygodni wieczorem przygotowuje się 
a dopiero w nocy jeden albo dw6ch I 
przy pomocy węża ssącego załatwiają 
operacje_ 

handlu do dyspozyeji producentów, Z zestawienia tego wynika, iż ciężar 
którzy welile własnego (!) uznania sprze- utrzymania Państwa spoczywa głównie na 
dają poszczególnym nabywcom odnośnie masach ludności, i to przeważnie , ludności 
do 'decyzj:t 1'ladzwyczajnego komisarza. miejskiej, którą szczególnie dotykają po­
Uość 8.500 ton miesięcy zaledwie wystar- datki pośrednie, t. j. te, które wpływają 
czała na zaspokoje-!lie najniezbędniejszych na podrożenie artykułów codziennej po-
potrzeb wielkich mjagt zrz,eszonych wto- trzeby. f\ i wśród podatków bezpośrednich Wiedząc że przytoczony f3:,t nie 
warzystwa aprowizacji w Warszawie i jedno z pierwszych miejsc zajmuje wpływ uchodzić bezkarnie chciałem 
Krakowie oraz w hurtownie bwiązków, z podatku dochodowego, który od pracow- tern napisać do kt6rego z dzienników 
współdzielnie spo~ywców obejmujących ników prywatnych i urzędników wpływa kich ale z powodu tego, że w fabryce 
swoją działalnością wielkie obszary kra- prędzej do skarbu państwa, nii zapraco- surmonta jest delegacja nale~ąca do 
ju. Vt{ obec tego nadzwyczajny komisarz w~ne przez nich pensje, podatek ten bo- ku .. ",Praca" s~dziłe!TI ~e sami zechcą . 
dla zwalczania drotyzny nie może uzwglę- Wiem potrącany Jest przy wypłatach. Na- dZlc złemu, Wlec m.llczał~m. ale dłu~e) 
dIlić · podań o przydział cukru żadnych tomiast te podatki, które płacą kapitaliści, niemogę, bo lato SIę zbltża, fabrykanCI 
instYtucji po za wyżej wymienionymi, są nietylko niewielkie, ale wpływają ze ruszą do Sopot, Kalsbad~ lub mnych 
których zapotrzebowanie uznał za naj- znacznem op~źnienie~: co prz~ spadku d6w", a dla nas .zostawlą zaraz~ 2rulźliQIW: 
bardziej celowe dla skutecznego zwal- warto~ci mar~l polsk~eJ ma duzy ~PłYWł przeto. z~ra~am SIę do Szanownej 
cza-ni_a dro:tyzny. Zupełnie bezcelowe na zwl~kszeme Sl~ deficytu skarbu panstwa. "Łodzlamna z prośb" 0 łaskawe •. _.ot ... I ... 



tych kilku sl6w w swem tygodh,ku 
wewam ię że sprawe tę gorąco wet­
) serca :J<aSd Chorych, a zwłaszcza 
rat. kt6ry pokieruje na właściwe tory 
ispaniałomyślnych chorobodawców, a 
łebodawców mas robotniczych. 

Kreśle wyrazy szczerego poważania 

Robotnik. 

Sprostowanie. 

r.oDZ1A 1. 

to zwracamy się do p. Redaktora z proś~ ł' . ~ ch .~eoi 
o umieszczenie niniejszego sprostowania w w w~eku od 'i do 14 lat w oelu uml~s~ 
najbliższym N2 .Łodzianina-. cz~nla w poszozeg61nych szkołach mle.}-

Zarząd SklOh. . 
Narodowej Partji Robotniczej W calu otrzymania odpowiednioh 

w Pabjanicach. drukó'w' i informacji nalety zgłaszać' si~ 
Przewodniczący: Dr. W. Eichler do Komisji Powszeohnego Nauczania Pl'Zl 

Sekretarz: F. Papiewski. ul. Piramowicza Nr. 8. 
(Wyjaśnienia nasze zamieścimy w nas­

tępnym numerze. Redakcja.) 

KRONIKA. 
Szanowny Panie edaktorze I 

Jubileusz pracowników, •• tronomicz'" 
nych. 15 maja r. b. odbyły si~ w Łodzi 
uroczystości XX lecia istnienia związku za­
wodowego kelner6w i XV-lecia związku 

Ordery. Z okazji mas9wego nadania zawodowego kuchmistrz6w, połączonycłł 
orderu .Odrodzenia ,Polski" przypomina w 1921 f. ze związkiem zawodowym pra­

W numerze 15 (395) "Łodzianina" z "Robotnik", ~e w myśl uchwały nacze!- cownik6w hotelowych. Uroczystości odby-
14: kwietnia r.b. ukazał się artykuł p.t. nych władz partyjnych nie wolno towa- ły się rano w lokalu Stow. Spiewaczego 

wa kradzie~-, poruszający sprawę rzyszom przyjmować tadnych odznaczeń (Piotrkowska 243) i zgromadziły prawie 
lfa(]IZlel~V towarów w firmie .Krusche eX En- cywilnych. wszystkich praeowników tyeh zawodów w 

w janicach. Lwowski .Dziennik Ludowy u, dono- Łodzi, oraz delegatów z całej Polski. Na-
W powy~szym artykule zamieszczone sząc o nadaniu orderów tow. R~ewskie strój był podniosły. Centrala ZNiązku jest 
iż w kradzieży tei brali udział wybitni mu, Rapaiskiemu, Turowiozowi, Obirko- w Łodzi i dzięki Zarządowi, na czele któ­

.. nn .... r,nw.-u" co niezgodne jest z prawdą, wi, wiceprezydentowi m. Lwowa i Szczyr- rego stoi prezes tow. Bawarski i sekretarz 
sprawdzeniu listy czlonkó\\> kowi, redaktorowi .Dziennika", 7.astrze- tow. A. Dunajski. związek w niedługim cza­

lII"r.""nn.\lI .. i Partji Hobotniczej okazało się, ga się przeciw nadawaniu orderów bez sie doszedł do takiej potQgi, wywalczywszy 
żaden z zamieszanych w kradzieży nie zapytania si~ abdarowanych, czy przyj- zniesienie liberji, ośmiogodzinny dzień pra-
i me jest członkiem naszej Partji. mują go. cy i loozkie traktowanie. Życzymy związ-
Autor wspomnianego artykułu wpro- Powszechne nauczanie. W dniach kowi owocnej pracy w dalszej drodze uświa-

:1-

:y ł 
:ji I 

Redakcję "Łodzianina" w błąd, prze· 25 i 26 czerwca r. b. odbędzie się w ca- domienia klasowego. 

BANK LUDOWY W WARSZAWIE, Sp. Akc. 
. BANK DEWIZOWY 

Centrala w Warszawie, ul. Marszałkowska 99. - Oddziały: Łódź, f\ndrzeja 7. Katowice, Mie~ckiego 6 

wypłaca 35°/0 dywidendy . 
za 1922 r. od akcyj I, II i 1II emisji t. j. po mk. 350. - na zasadzie kuponów za 1922 r. 

NA SPŁATĘ R TAMI 

wszelkie aluminiowe naczynia kuchenne 
(w wielkim wyborze) 

YGODAPOL", Konsłanłynowska 3 (w podwórzu). 

" 
(zbl6r dokument6w) 

: · : 
l z przedmową :w.IdC.aO, prezydenta m. Łodzi. 
: • 

i · la 
16 ny: 

obołni za w. Łodzi, iołrkow k 3 : . ~ 
Cena katalC)łowa • 12,500.-. • · · 

() L..._ 
; 
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500 sukien 
bajecznie tanio tylko k r ó t k i czas: 
z kretonu i muszłinu 58.-- 72.'-

z szewiotu nowe fasony t 1 O.~ 15.-

62°00 

65000 

Dr. Różaner 
Choroby skórne wenc"; 
ryczne i moczopłciowe .. 
Leczenie s z t u c z n e m 
słońcem górslCiem. 

DZIELNA Nr. 9. 
Pr~yjmuje od 8-10 i pół 

i od 4-8. 


